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Jifzi i T  W  P i ą t e k  dnia 15. P a ź d z i e r n i k a .  4 8 4 H *

W iadom ości Zagraniczne.
F r a n c y a ,

Z P a r y ż a ,  dn ia  5. P aźdz ie rn .
O  kon ieczności ro z b ro je n ia  tak się dziś  

P r e s s e  w y r a ż a :  "C z y ta ją cy  nasze  p ism o z u- 
w a g ą ,  w ie d z ą  d o b r z e ,  że t o ,  co ro z b ro je n ie m  
n a z y w a m y ,  w  niczćrp nie jest p o d o b n e  o w e ­
m u  r o m a n s o w i  u p o k o r z e n ia ,  jaki dz iennikarze ,  
v r  zam ia rze  pozyskania  p o w o d u  w y  k rz y k ó w ,  
k uć  zw yk li .  R o z b ro je n ie ,  jak m y  je ro z u m ie ­
m y ,  i |ak je ,  p o d łu g  naszego p r z e k o n a n ia , rząd  
r o z u m ie ,  nie będz ie  dąży ło  do osłabienia F ra ń  
cyi ani na lądzie , ani na m o rzu .  Z a p e w n i  o n o  
p r z e c iw n ie  ro zm a ity m  ż y w io ło m  naszćj siły 
tiiateryalriej m ocn ie jszą ,  t rw a ls z ą  i r ó w n o c z e ­
śnie  m niej k o s z to w n ą  o rgan izacyą .  Co do 
arm ii  lą d o w e j  ro zb ro jen ie  na tern za le ze t  bę 
d z ie ,  że się o b e c n a  jej l iczba zm nie jszy ,  p rze z
CO się też c ię ż a ry  b u d ż e tu  zmniejszy ć dadzą.  Ale 
r ó w n o c z e ś n ie  u p o rz ą d k u je  się a rm ia  o d w o d o ­
w a  w  ten  sp o só b ,  że s iła ,  jakiej a rm ią  cz y n n ą  
p o z b a w ia m y ,  b e z  u legania  s tracie dla kraju, 
ciągle na jeg ° . ro z p o rz ą d z e n ie  W g o to w o śc i  
z o s ta w a ć  b ędz ie ,  a ża d n y ch  go w y d a t k ó w  
n ie  n a b a w i  T u  w ię c  podw  ójna jest korzyść: 
p o d s t a w a  naszej siły w o js k o w e j  ustali i r o z ­
p rz e s t rz e n i  s ię ;  w y d a tk i  na tom ias t  zm niejszą  
« ę .  C z y l iś  się F ra n cy a  p r z e z  to*osłab i,  albo

czy raczej na  sile i d o b r y m  bycie n ie  s k o r z y ,  
sta? Dla arm ii  m orsk ić j  ś rodek  te n  takie sam « 
pociągn ie  skutki. Część w ie lk ich  o k r ę tó w  li­
n io w y c h  do p o r tó w  naszych  p o w r ó c i  i u t r z y ­
m aną  zos tan ie  w  tak im  stanie u z b ro je n ia ,  i i  
jej na p ie rw sz ą  w ieść  o g ro źą cćm  nam  n i e b e z ­
p ie c z e ń s tw ie  użyć  b ęd z ie m y  mogli. N a  n a ­
szych w a rs z ta ta c h  o k r ę to w y c h  b u d o w a ć  się 
b ęd ą  parosta tk i i f re g a ty ,  za tć ra  ten  m a te rya ł ,  
k tóry  w ie lk iem u  n a r o d o w i  w  czasie p o k o ju  
na jbardz ie j  jest p o t r z e b n y ,  i k tó ry  m u  w  w o j ­
nie n a jw ięc e j  ś r o d k ó w  pom o c n icz y ch  d o s ta r ­
cza. Jeże l i  za tem  dzienniki P a n a  T h ie rs a  o b ­
jaw iają  udaną  n ie ch ę ć  z p o w o d u  ro z b ro je n ia ;  
jeżeli ś ro d ek  ta k o w y  za zd ra d ę  k raju  p o c z y tu ­
ją , podczas gdy o n  jest o w o c e m  najrozsądn ie j-  
sz ć j ,  i ca łk iem  w  d u c h u  n a ro d u  działającćj p o ­
l i tyk i ,  usiłują one  w te d y  pub liczność  w  b łą d  
w p r o w a d z i ć  i f a łsz y w ie  pode jrzen ie  p r z e c iw  
r z ą d o w i  w zn iec ić .  J e s t to  tak ty k a ,  r ó w n i e  
p r a w d z ie  jako p r a w d z i w e m u  p a t ry o ty z m o w i  
całkiem p rz e c iw n a .  L ec z  w ięc ć j  jeszcze t w i e r ­
d z im y :  Jeżeli o w e  dek lam acye  p rz e c iw  te m u ,  
co n iesłuszn ie  za pon iżen ie  nasze j  siły morskićj 
p o c z y tu ją ,  k o m u k o lw ie k  nie p rz y s to ją , w te d y  
są n im i z p e w n o śc ią  c i ,  k tórzy  się sy s tem a­
ty c znego  u b ó s tw ia n ia  polityki P a n a  T h ie rs a  
chw ycil i .  Czyliź  ludzie ci za p o m n ie l i ,  że o d ­
tą d  je d e n  ty lko  człowiek W e Franeyi ośmielił
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się w ystaw iać  za r zecz kon ieczną p o św ię ce n i e  
naszei  m ar y n a rk i ,  dla u w o ln ie n ia  Anglii] od 
wsze lkiego  pode j rzen ia ,  i źe ty m  cz ło w ie k ie m  
by ł  Pan l h i e r s ?  Czyl iź  za p om ni a no  jego s ł a ­
w n e j  m o w y  w  dniu 13. S tycznia  18 4 0 P Czyłiź 
żądają ,  ab y ś m y d o s ło w n ą  t r eść umieścil i  z o- 
w e j  m o w y ,  w -k tó re j  Pan  Thiers,  te przy tacza  
z a sa d y , iż F ra nc ya  niesłus’zn ieby c z y n i ł a , gdy­
by  czćrn in n e m ,  a nie .  s i ł ą  l ą d o w ą  być 
c h c i a ł a ; w  k tó re j  o św ia dcz y ł ,  iż p a n o w a n i e  
na  m o r z u  , roszczenia  do  osad nasze mu z a z d r o ­
sn em u  w sp o łz a w o d r f ik o w i  po zo s t aw ić  należy,  
gdy to jest j edyn ym ś rod k iem do uprzą i iypn ia  
o w ć j  n iezgody  in te re ss ó w  międ zy  temi  d w o ­
m a  na ro da mi ?  Zasady te o bw ieś c i ł  z m ó w n i c y  
i rancuzkie j  m ą z ,  k tó rego  t eraz  w s p o m n i a n e  
dzienniki  ob ro ńcą  naszego  ł ionoru i naszej n i e ­
zawis łośc i  mianują ,  R z ą d ,  jak m y  się p r z y ­
najmnie j  s p o d z i e w a m y ,  p ragn ien ie  F ran cy  i, 
«*by się stać w ie lk ie m  h a n d ł o w e m  i mo rs k ie m  
m o c a r s t w e m ,  -za ba rd zo  słuszne i s p r a w ie d l i ­
w e  poczytuje ,  i n igdy nie zezwoli , ,  ab yś my  
panovyari ie na m o r z u  wy łą c zn ie  in n e m u  mo-  
c a r s t w y  pozostawić mieli.  “

B e l g i a ,
B r u x e l l i ,  drna 29. Września .

K r ó l  w  podró ży  swo je j  z .C our t r a i  do stol i­
c y ,  p i e r w s z y  raz użył  n o w e j  k rólewsk ie j  ka 
r e ty  z fabryki  w  Mechełn.  P rz ech od z i  ona 
w  zbytku w szy s t ko ,  co d o tą d  w  ty m  ródza u 
w i d z i a n o ;  składa się z 3  o d d z i a ł ó w ,  jeden 
t w o r z y  zup e łny  gab ine t  toaletowy!

N  i e m c y.
Z . F r a n k f o r t u  li.JM . ,  dn  29. Wr ześn ia .

. F o s f ą nó w io pe  w  roku .przesz łym uz,upełnie- 
r t ę , fo r t y f i k a ry j  nad  R e n e m  qiemi«cji i(p.  t r w a  
do tychczas  bez  n r ż ę r w y ,  j akkolwiek  po w s t a je  
w ó w c z ą s  pa po l i tycznym w id n o k r ę g u  chm ury ,  
zupe łn ie  się już te,raz rozeszły.  I tak w  Mo- 
guncy i  zaniedbane  \v  os ta tnich c:\asach forty-  
f jkacye p o r l o w ę ,  panu jące  nad  mos t em,  są już 

Vlf9jfc?orte,  inne- ząś n o w e  budowle. rozpojęzęte.  
■p ;  ^ólp.nji  i akż .e , począ jkępy y plary., łoi t.ytika- 
,0 ' jny . t.ćj wjejkie j  yvą rovyn i , ; obliczowy n a , '1,1 
fWiez., z, k ^ r y f h  pięć już  w y b u t j p n a r m ,  m ą  
n y ć  w k r p t ć e  dó  smętku p r z y p r o w a d z o n y .

Z  S z w  u r  z y  n , dn i a  26-. W  r z c ś n i a .
W  Xięs twie tu te j szem zakazane zos tało u- 

t r zym yw ar i i e  p s ó w  tąk n a z w a n y c h  b u l l d o g ,  
k tó re  j f . dyświądezen ja  (okazaly gąą.niebezpię-  
czncmi  dla życia ludzkiego. ;  5, , , . ,,

■J A l n s t  r  y w .’ 1 i
Z W i ć d r i i p ,  d ń . 2 9 .W V z e ś n i a .

O t w o r z e n ie ‘feoler żelaznej gPrferau do O ło-
niuńta nastąpi dnia tTpPaźdżibrn., jako w  \rf-
Sbią roczn icy  b itfvy pod'Lirtśkiein, ' *»

W l o c l i  v.
D i a r i o  d i  K o m a  pisze:  « Pap ie ż ,  który 

w  pa ń s tw a c h  s w o ic h  zakon  S. J a n a  Jerozol i-  
niskiego ( J o a n n i t ó w )  p r z y w r ó c i ł ,  umyśl i ł  p r ze ­
znaczyć go z n o w u  | ego p i e r w o t n e m u  celowi,  
z po W odu  k tórego  m a  on  n a z w ę  Szpi ta ln ików 
St.  J a n a  czyli P ie l ę gno w ac zy  p i e l g r zym ów .  
Skoro  namies tnik W i e lk i e g o  Mistrza d o w i e ­
dział  się o tym  zamia rze  Jego Świą tob l iwośc i ,  
pospieszył  za op a t rz yć  99 eel den  łóżkami 
g m a c h ,  dany z a k o n o w i  od- Papieża '  w  pobliżu 
Po n teS i s to .  T a k o w y  p r z y j m o w a ć  ma  ch or yc h  
o d  d. 1. Wrześn ia .  S am  Ojciec św ię ty  ten n o ­
w y  zakład z wsze lką  uroczystośc ią  poświęci ł ."

Z R z y m u ,  dnia 23. W r z eś n ia .
P o w r ó t  Pap ieża wyznaczony '  na dzień 6go 

Paźdz ie rn ika .  O  u roczystośc iach na przyjęcie 
jego w y p r a w i ć  się ma jąc ych ,  donoszą  co na­
s t ępu je :  Posiedzic iele  Rzymskie j  Campa gn a
p od  Pon te  Molfe łuk  t ryu mfa lny  w y s t a w i ą  
1 6000 ubog ich  w i n e m ,  mięsem i : ch le be m 
urac zą ;  o raz  w  każd ym z 14 o b w ł f d ó w  rniś- 
sta d w i e  ubogie  d z i e w c z y n y  zostaną w y p o ­
sażone.  . Sena t  Rzymsk i  w  w i e c z ó r  dn ia  tego 
k ap i to ł  wspan ia łe  oświe t l i  i w  każdei z 5 4 th  
parafii  dwa,  posagi w y zn a cz y .  Urzędn icy 
op ró cz  s u m m y  dla ubog ich  o h a r o w a h e j  w y ­
p r a w i ą  w i e ł k ie ' o g n ie  sz tućźne  na" M tin te Pin- 
< io, Senat  i i nne kor por acy e  w y j d ą - n a  spo t ­
kanie i l j c a  św.  a kcf legium ś w . ‘ z Dzłekanera 
s w o i m ,  czc igo dn ym K ar d y n a ł em  f’acca ,  w  
kościele Św.  P io tra p r z y j m o w a ć  go będ/.ie, 
gdzie p rzy  g robie  apos to ła  lego m o d l i t w ę - o d ­
prawi -

T u r c y a.
Z K o  n s t a n t y n o p d ł  a ', . dn ia  22. Wrźd-śrtia- 
1 (VostYz .  a d a f r . y —  Dnia 16. b. m.  uhiarł* 
S u łta ri k 9 Hfe fbet uli a c h , s idstra S u ł t a n a 'M a h -  
m ń d a ,  i naża |u t r z  uroczyście  ją pogrZeban ' ’' 
O r s z a k ,  z ł ożony  z wszys tk ich  dygni ta rzy  pań­
s t w a ,  p o s t ę p o w a ł  od S cho dów  Bagtsche K3" 
pussi do  n o w e g o  tiirfae ( m a u zo le om  ) Sułtal '3 
A la h m u d a ,  gdzie ciało zm ar tć j  z łożono.

1 ’ Z • d n i a 2 7. W  r z c ś n i a .
( G a z  Pbrv. Lipsfrd.)  — Jbl; w i a d m p o ,  

po  raz drtigi hczyn iońo  w e ź w a n i e ,  ażeby  
lnisśarze w o r k o w i  angiefścy Sy ry ę  op uś cl 
T o  moż e  p r z e w i d u j ą c ,  r ząd  angielski 
s o w e g o  Szefa sz tabu  g ł ó w n e g o  angielski?*0 
w  Be i r u ć i e , P u ł k o w n i k a  Rps e , .  ( ; . o n ' e ra 
n y m  K o n s u f e t n  Syryi  miaYiował i 'vs*-.5*
k ic h  t a m  p  r z e b y w  3 j ąk-y ę ł 1. o fi Ł e ć ó w
t e m u  G en e ra ln em u  Rof i s i i łowl b f  źydi»P-,
D sc h u n i ,  gdźf£ prż'<5d! rokien i 'woj . Jkó ttfrć; k<*- 
angielskie w ylądow ało, ’b f i ce foMe*  angićlscT 
bez  po zw o le n ia  r ź ^ ( ł u !tu‘red£jegó źnaćzt tc p o ­
zakładal i  fortyfikaćyew
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T i i z n o W u  jakieś zaszło starcie się n ie p r z y ­
j e m n e  między  T u r k a m i  i kance la ryą  aus t ryac-  
ką  Pa t r u l  tu reck i  zastał '  w  n o cy  d w Ó e ł r k a -  
w a s ó w  kancelaryi  aust ryackiej  w  d o m u  nie­
r zą d n ic ,  gdzie się ró żn y c h  dopuszczal i  b r u -  
t a l s tw.  A r e s z t o w a n o  ich a Basza T e p s z a n y  
kaza ł  im Wyl iczyć b a s to n a d ę ,  co pol icyjnie 
stać się mogło .  Nazaju t rz  r e k l a m o w a n o  ich a 
t eraz  chcą. cr hultajfe p r z e c i w  w ł a d z y  tureckiej  
•skargę podać.  Ale z a p e w n e  rzecz  nh zl iczeni 
się skończy ,  p o n ie w a ż  kancć la rya aus t ryacka 
za m m i  się u j m o w a ć  nie chce.

E g i p t .
Z  A l e x a n d r y i ,  dnia 16. W r z e ś n ia .

( M alta Times.') —  N o w y  angielski G e n e r a ­
lny K on su l ,  P u ł k o w n i k  Bu rn e t t ,  p r z e s l a l W i -  
c e k r ó lo w i  list na s tę pu ją cy : .

« ' V yslany p rzez  N.  K r ó l o w ą  angielską w  
ch arak te rze  Genera lneg o  Konsu la  do  Egiptu,  
dla zasłaniania mieszkających w  n im A ng l i kó w  
i c z uw an ia  nad ich in te resami ,  poch le b ia m s o ­
b i e ,  żc W a s z a  Wy s o k oś ć  zechce o c h o c z o z w a -  
żać na słuszne ich zażalenia i sp r a w ie d l i w o ść  
w y m ie r z a ć .  VV. WysOkoSć p o w i n n a  być  p rze -  
kon ana ,  iż Anglia gorącó pragnie wic fz iećEgipt  
w  spo ko jn y m i k w i t n ą c y m  s tan ie ,  aby  śtó- 
sunki  h a n d l o w e  mi ed zy  tera i d w o m a  n a r o d a ­
mi  na słusznej , i  sp r a w i e d l i w e ;  po d s ta w ie  i n a ­
dal  się ost a ły,  bez  nadaWania  j e d n e m u  lub 
d r ug ie m u  z n ich w ięk sz y ch  p r z y w i l e j ó w ,  
ale o w s z e m ,  aby  każdy kraj z a jm o w a ł  się 
5yvym hand lem  w  ścisłej zgodzie z p r a w a m i  
k r a jó w e m i  i t r ak ta t ami ,  jakie międz y  Wy so ką  
Bor tą  a K r ó l o w ą  angielską istnieją.«

^1? to  °d p isa ł M eh m ed  Ali':
"’Z a w sz e  to było p r z e d m io te m  me j  szczego-  

m ś |  p i eczołowi tośc i  i u w a g i ,  aby,  nietylko’ w  
kraju mieszkające osoby i ich ihtepfcsa, ale 
1 p rzez kraj  len p rze jeżdża jące osoby  silnej d o ­
d a w a ł y  opieki.  Dos t rze g łem  przyna jmnie j  z za ­
du W ol n ie m ci n , iż mi opinia pub l i czna w  tćj 
m ie rze  sp r a w ie d l i w o ść  oddaje a ja W n s i ł o w a -  
ł | iu mojem,  stania się g o d n y m  tejże, nie ustanę.  
U t r z y m a n i e  dobreg o  po r ozu mi en i a  z Ańglią,  
b  ile się to mni e  do tyc zy ,  będzie ciągi* p r z e d ­
m io t em  mej  s taranności .  Uzna ję  ja korzyści  
uśvt ięconej  p r ze z  istniejące t r aktaty wo lnośc i  
handlu .  Drzyznać  m u s i ę ,  i e  l iczne d o w o d y  
W yp ły w a ją cy c h  z t ąd p o ż y t k ó w  calkieru mni e
^yśpakaja ą. G ro źn ey t y lk o  okol iczności  żm u -  
J j y  mię do c h w y c e n ia  się1 syśternatu m o n o p o ­
l ó w  i u t r zymania  tegoż,  f o d ^ b y m  h i d o w o -  

bić skłania jącą liytę do tego koń iećzhość ,  ale 
1 ani czas ani  tniejsće ńie p o z w a l a  mi  zapu 

S lczać się w  taku- szczegóły.  O g ra n ic z a m  się 
ria nadmie n i en i u ,  iż sy s t em ,  jakiego się kraj  
P ’ sez  znacz ny  p rzeciąg lat  t r z y m a ł ,  nagle

z m ie n i ć  się nie d a ,  bez  g w a ł t o w n e g o  W sfr ią -  
śnienia tegoż k ra ju ,  i W P a n  mi  z a p e w n e  
p r z y z n a ,  że w  tej r zeczy ostróżri ie póstępp-.  
w a ć  i zmian y  z w o ln a ’ z a p r o w a d z a ć  należy.  
J e d y n ć m  m o je m  te raz życzeniem jest  p o p r a w i  
admini st racy i  w e w n ę t r z n ć j  Eg ip tu  i m a m  na­
dzieję ,  źe niezadługo  skutki p o m y ś l n e  usiło-  
wah ra ' .moje  u s p r a w ie d l i w ią . "  ’

C h i n y .
G a z e t a  P o w s z e c h n a  L i p s k a  głosi nie 

Wymienia jąc  ź r ó d ł a ,  że slóśow.nie do  don ie ­
sień z C h i n  ‘Angli cy od  dnia 23. do 27. Klaja 
wni j śc ia  do  K a n t o n u  s z tu r m e m  zdębył i  .i i e  
Ch i ńc z y cy  w  ch w i l i ,  gdy  na mias to  u d er z yć  
chc ia no ,  kap i tu lowa ć  mieli.  D oda ją ,  źe r zą d  
chiński  o b e m i e  6 mi l ion,  d o l a r ó w  zapłacił ,  
o raz  że d. o C z e r w c a  za łoga ta tarska z K a n ­
to n u  ustąpiła.  —  G a z e t y  a n gi,e I s k i e  i ‘G a- 
l i g n a n i  M e s s e n g e r ,  k tó re z w y k l e  d o c h o ­
dzące p r zez  Mal tę  i Marsyl ię w ia d o m o ś c i  z In,- 
dyi W s c h q d n i c h  n a j p ie r w  podają^ nic  o w y­
pa dka ch  tych nie  w s po m in a ją . (*)

Rozmaite wiadom ości.
Z P o z n a n i a .  —  " t y g o d n i k a  l i terackiego* 

w y s z e d ł  Nr .  41. i za w ie r a  : L i t e ra tu r a  s ł a w ia ń -  
ska. — W i ad o m o ś c i  o l i t e ra tu rze  L u źy sk o -  
serbskiej .  — Foezya .  U ła m ki  w y ą t k ó w  z p o ­
ematu  : Ka te dra  na W a w e l u .  —  Krytyka dz i e ­
ł a :  » 0  za s tó so w a n iu  s ł uc hu  d o  ro zp o z na n ia  
c h o r ó b ,  p r ze z  Alexandra Kremera™ przez Dr .  
Mateckiego.  —  K r y t y k a :  T h e o r i e  des g rossen  
Krieges  i t. d. (D a l sz y  ciąg.) —  Donies ien ia  
li terackie.

U w a g i  o t e r a ź n i e j s ż e m  p o ł o ż e n i u  
A n g I i i.

( D a l s z y  c i ą g . )
T e  ob liczenia ,  k tórych  d ok ła dn o ść  nie p o d ­

lega . w ą tp l iw óś c i  p o n i e w a ż  u łożo ne  są pod ług  
u r z ę d o w y c h  cen  r eg u lu f t cy ch  cla od  Zagrani­
cznej  pszenicy,  okazują w  samej  pszenicy,  be* 
w z g l ę d u  na  podn ies ien ie  się takźż s t ó s u n k o w e  
w s z e lk ic h  in ny ch  r o d z a j ó w  zboż a ,  w y ż s z ą  
w a r t o ś ć  oko ło  15,000,000 f. ft.  na rok.  W  r o k u  
1840 i w  b ieżą cym  aż do dz i ś ,  w a r t o ś ć  p sz e ­
nicy była p r a w i e  taka sama jak w  t r zech  p o ­
p rzed za j ący ch ,  s tósunek p r ze to  w zg lę de r ń  o- 
w y c h  t r zec h  łat tanich poz os ta j e ’ t e n  sarn , 4i 
z tąd w y p ł y w a ,  źe w  ciągu p ięciu  os ta tnich  lat 
od  1S37 do 1841 w ł ą c z n i e  zap łacono  zs 'k r a i d -  
w e  zboze  100,000,000 £. st. w ięcć j  n iżby zap ła ­
co n o ,  gdyby  ceny nie tak nisko jak w  1835,

t J "\Viądoniosc ta G a z c t y  h i p s  k i  ćj  potwier­
dziła się zupełnie; w j u t r z e j s z y m  numerze pisma 
naszego będą dokładniejsze doniesienia.
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$le lak p rzy n a jm n ie j  jak w  t r z e c h  n as tęp n y c h  
la ta c h ,  to  jest na 45 szyi. za k w a t e r  by ły  się 
V trzym ały .  N ie  p o trz e b a  d o w o d z e n ia ,  a b y  
okaz ać ,  jaka część ty c h  o g r o m n y c h  s u m m  
p rz y p a d a  na średn ie  i p racu jące  k lassy ,  b o  
w .k a ż d y m  kraju  s ta n o w ią  one znakom itą  w ię ­
kszość ,  k tó ra  u  nas  w  ciągu os ta tn ich  la t  n ie­
zm ie rn ie  się zw iększy ła  p rz e z  n a d z w y c z a jn e  
p o w ię k s z e n ie  się ludnośc i.

R ó w n ie ż  zb y te c z n e m  b y ło b y  szczegó łam i 
d ó w o d z ić ,  i e  zużycie  w sze lk ic h  in n y c h  p rze d ­
m io t ó w  konsum cyi w  os ta tn ich  la tach  zm n ie j­
szy ło  się w  naszym  k ra ju ,  p o n ie w a ż  ro d z in y  
r ó w n i e  w  gałęzi ró in iczćj jak i rękodzieln iczej,  
k tó re  nie m ogą  d o c h o d ó w  s w o ic h  podn ieść  w y -  
ić j  niż 10— lŚ s z y l .c o  tydzień ,  m u sz ą  w y r z e c  się 

raW ie w szy s tk ich  in n y c h  p rzy jem nośc i  życia, 
iedy za sam  ch leb  50 na sto w ięc e j  p łacić  

m uszą  niż d a w n ie j ;  w  istocie w  p o w ia ta c h  
fa b ry c z n y c h  w  lr la n d y i  i w  p ro w in c y a c h  ról* 
n i c iy c h  w  Anglii i Szkocyi żyje k ilkadziesiąt 
ty s ięcy  ro d z in  takiego ro d z a ju ,  k tó re  n a w e t  
p r z e z  p rac ę  ręczną  ( l a b o u r )  nie m ogą  sobie 
za ro b ić  tyle  i leśm y p o w y ż e j  nazn ac zy l i ,  a są 
łudzie, co n a w e t  w  w ie lu  p rzy p a d k ach  rzadko  
b a r d z o  ch leb  m ie ć  mogą. C zy  ro d z in y  w  le­

szem  b ęd ą ce  po łożen iu ,  to  jest m ogące  za ra-  
iać na tydz ień  16 do 30 szyi.,  m ogą  w ięce j  

k o n s u m o w a ć  innych  p r z e d m io tó w  p ró cz  chle-  
b a ?  — fiyriajmićj!  S to sunek  pozostaje  ten  sam, 
i ta nędza  m ię d zy  klassą pracu jącą  m a  miejsce 
W najbogatszym  kraju . K tóżby o d w a ż y ł  się 
p o w s ta ć  i pow iedz ieć ,  że fa łszyw ie  z ro z u m ian e  
p r a w a  nie są jedyn ie  p rzy c zy n ą  te g o ,  h a ń b ę  
ca łe m u  n a r o d o w i  p rzy n o sz ąc eg o  z łe g o ?  Ze 
tan iość  ż y w n o śc i  nie m o ż e  zn izyć ceny  pracy, 
jak  to  częs to  tu te jsi m onopo liśc i  tw ie rd z ą ,  o ka­
zu je  to  p o w y ż s z y  opis, bo  w iększy  o d b y t  w y ­
r o b ó w  fab ry cz n y ch  i in n y c h  p r z e d m io tó w  na 
krajow ą konsum cyją  w y m a g a  zaraz  w iększe j  
Jiczby rąk. W a r to ś ć  ro b o tn ik a  n ie k ieru je  się 
w e d ł u g  ceny  chleba,  ale w e d łu g  p o trze b y  rąk, 
a n a  tćj n ie  m oże  z b y w a ć  jeśli w szy s tk im  sta 
n o m  d o b rz e  się p o w o d z i .  W  A m ery ce  n a j ­
po trze b n ie jsze  a r ty k u ły  do  życia z w y k le  są 
tańsze  n iż  tu ta j ,  n a w e t  l icząc p od ług  ś redn ich  
cen  t rz e c h  la t od  1834 do  1837, a jednak  zap la ta  
r o b o tn ik ó w  n ie p o ró w n a n ie  jest w y ż sz a  niż tu 
ta;. J e s t  to  l icznem i p rzyk ładam i d o w ie ­
dz iona  i dla tego  p o w sz e c h n ie  u znana  p ra  
w d a ,  że im  w y ż s z a  jest tu cena ch l rba ,  
t ć m  niższa zap ła ta  r o b o tn ik ó w .  R o b o t n i k  
p r z y  drogie j ż y w n o ś c i ,  m usi  się w ięc e j  w ysi  
J a ć ,  często  n ad  s w o je  s iły , ( c o  p r o w a d z i  do  
ch o ró b  i w cz esn e j  ś m i e r c i ),  aby zarobić  na 
u t r z y m a n ie  życia, i w a r to ś ć  pracy z p o w o d u  
w ięk sze g o  ub iegania  się o nią, m usi s i ę  zniżać.

D o p ó k i  Anglia m ia ła  u m ia rk o w a n ą  ludność ,  
n a p rz y k la d  jak w  1821 roku  21,200,000 łudzi,  
w  1834 24,300,000, trafiający się n ie d o b ó r  ż n i ­
w a ,  chociaż  z a w sze  w a ż n y ,  n ie był je d n a k i*  
g r o ź n y m  dla p o m yślnośc i  n a r o d u ,  i p r a w a  j a ­
kie w te d y  i p o p rz e d n io  is tn ia ły ,  w z g lę d e m  
u tru d n ie ń  d o w o z u  obcego  zboża, nie były  tak  
sz k o d l iw e m i d la ogółu ,  chociaż dla klas p r a c u ­
jących  c iężar  w y so k ic h  cen z a w s z e  by ł b a rd z o

ft rzy k ry m .  A le  ludność  w  os ta tn ich  p ię tnas tu  
atach w z r o s ła  w s t ó s u n k u  p ó ł to ra  n a  sto co  

ro k .  Jeszcze  n ie  jest w ia d o m y m  rezu l ta t  t e ­
g o ro cz n eg o  spisu, ale p o d łu g  najbliższycb p r z y ­
puszczeń  nie m o ż n a  w ą tp i ć ,  i e  ludność  nasza 
w y n o s i  p rzesz ło  28,000,000 ludzi.  W  w ie lu  
o b w o d a c h  Anglii s tó sunek  zw ię k sz an ia  się li­
czby  ludnośc i  jest daleko znaczniejszy  niż po- 
w y ż e i  p rzy to czy l iśm y ,  ale w  lr la n d y i  jest 
m nie jszy  w  skutku l icznych  w y d a la ń  się do  
A m eryki i do  Anglii,  okazu je  się, p rz e to ,  ** 
jakko lw iek  nęd z n y  jest stan w y ro b n ik a  angiel­
skiego, i r la n d zk i  w y ro b n ik  jeszcze je»t w  gor« 
szem  p o ło ż e n iu ;  jednakże  w szys tk ie  stosunki 
w  Irlandii  polepszają  się s to p n io w o ,  bo  p rz e z  
w p ł y w  jednego  katolickiego duchów  nego  p r z e ­
sz ło  cz te ry  m il iony  tarntejszćj ludnośc i  n a w r ó ­
ciło się do  w s tr z e m ię ź l iw o śc i ,  p rze zco  jednak  
rzą d  roczn ie  traci p rzyna jm nie j ,  m il ion  io n tó W  
sz te r l in g ó w  w  po d a tk ac h  od  t i u n k ó w  i s łodu  
z k tórego  one się w y ra b ia ją .  P o d łu g  spisu lu ­
dności j ł  1833 r .  z n a jd o w a ło  się w te d y  w  A n ­
glii i Szkocyi ( n ie  licząc l r l a n d y i )  3,415,175 
r o d z in ,  z k tó ry ch  961,124 żyło  z ró ln ic tw a ,  
1,434,873 z p rze m y s łu  łab rycznego ,  a l , 6 l 8,286 
ro d z in  ro zm a itych  s ta n ó w .  L iczba  rodz in  ról- 
n iczych  zm niejszyła się w  p o r ó w n a n iu  do 1821 
ro k u  i p o w sz e c h n ie  m niem ają ,  że w  ostatnich 
dziesięciu latach jeszcze  się w ię k sz e  okaż* 
zm n ie jszen ie ,  k iedy tym czasem  liczba rodzin  
p r z e m y s ło w y c h  ciągle się zw ię k sz a ,  a zatem 
p rz y  cenach  zboża trzy  razy w y ż sz y c h  ni* 
w  jakim  bądź  in n y m  k ra ju ,  l iczba rą k ,  któr® 
je u p ra w ia ją  coraz  się zmniejsza.

( Dokończenie nastąpi■)

W  księgarni Z u p a ń s k i e g o  w y s z ła  ryc in* : 
J o a c h i m a  L  e I e vv e ł a.

Cena exe m p ia rz a  na chińskim  p ap ie rze  ć Złtp- 
tut b i a t ) m . . . . 4 “

N-owy p r a w ie  jeszcze b ila rd  j  w i e l k o ś c i ,  
d o p ie ro  p r z e d  4 miesiącam i u s ta w io n y ,  
ze w szy s tk im  p r z y b o r e m ,  w r a z  z n ad e r  p ię ­
knym  znak iem  b i l a r o w y m ,  dla zaszłej zmiany, 
na p rzedaź.  ( )  w łaśc ic ie lu  jego d o w ied z ie ć  
się m ożna  w  E xpedycy i  gazet W .  Deckera 
i spółki w  P oznan iu .


